KURIER WARSZAWSKI. 


D. 3. Grudnia.— Rok 1849. 
Poniedziałek. 


Wezorajsza Ż4ta rocznica Wstąpienia na Tron N. 
PANA, obchodzoną była w Kościołach wszelkich wy- 
znań przez stosowne Nabożeństwa. W Kościele Metro- 
politalnym i Archikatedralnym 5. JANA, o godz: Qej rano, 
celebrował JW. JX. Biskup Fzjałkowski, Administra- 
tor Archidyecezji Warszawskiej, w obec Prześw ietnej 
Kapituły Metropolitalnej, licznego Duchowieństwa i 
zebranych na to Nabożeństwo Władz Królestwa, Urzę- 
dników i Obywateli m. Warszawy. © godzinie litej, 
JO. XiążĘ NAWIESTNIK Królestwa, przyjmować raczył 
na pokojach Zamkowych wszystkie Znakomite Osoby, 
Duchowne, Wojskowe i Cywilne, a następnie udał się 
wraz z Znakomitemi Osobami, do Kościoła Katedralne- 
go Prawosławnego N. TRÓJCY, gdzie celebrujący Naj- 
przewielebniejszy Arseniusz, Arey-Biskup Warszawski 
i Nowogeorgiewski, w asystencji Prałatów Katedralnych 
i Duchowieństwa Prawosławnego, odprawił odpowie- 
dnie tej Uroczystości Nabożeństwo. Po skończeniu Li- 
roncji Stej, nastąpiły dziękczynne Modły, a w czasie 
śpiewania Hymnu Śgo A mBROŻEGO, działa Cytadeli ode- 
zwały się 101-krotną salwą. — W Kaplicy /nstytułu 
Szlacheckiego, odspiewano Mszę, Wszebora Nanczy- 
eiela śpiewu, i Duet Donizettego. W Kaplicy Gimn: 
Główn: i Gubernjalnego, Uczniowie tegoż Gimna- 
zjum, w czasie Nabożeństwa, wykonali Mszę i Te DEUM, 
utworu Józ: Stefaniego. W Kościele PP. Wizytek, 
Uczniowie Gimnazjum Realnego, wykonali w czasie Na- 
bożeństwa, Mszę T. Nidechiego, i Te Devy Stefaniego. 
W Kościele 7o-Paulińskim, Uczniowie Szkoły Powiato- 
wej szej, pod przewodnictwem P. Stryb/a Nauczyciela 
swego, odśpiewali Mszę układu J. Stefaniego,— W Sy- 
nagodze: rzy ulicy Daniłowiczowskiej, Kantor Szafir 
odśpiewał Modlitwę Hanoten teszua; poczem miejsco- 
wy Kaznodzieja Dr Go/dschmzdt, odprawił stosowną do 
Uroczystości Modlitwę. Na tem Nabożeństwie, znajdo- 
wali się także Uczniowie Szkoły Rabinów i Szkół Ele- 
mentarnych wyznania Mojżeszowego, pod przewodni- 
ctwem Dyrektora Szkoły Rabinów i Nauczycieli tychże 
Zakładów. Wszystkie te Nabożeństwa kończyły się od- 
śpiewaniem Hymnu Lwowa. — O godzinie 4ej, Dostoj- 
ne Osoby zebrały się u JO. XIĘCIA NAMIESTNIKA, gdzie 
na świetnym obiedzie, wznoszone były toasty za pomy- 
ślność NN. PANSTWA. 0 godz: 6ej, dane było wido- 
wisko bezpłatne w Teatrze Wielkim; po ukończeniu 
którego, Artyści Teatru wykonali Kantatę; wieczorem 
zaś całe miasto zajaśniało illuminacją. 


Jutro w Kościele parafjalnym P. MARJI, oraz XX. 
Karmelitów na Krako:-Przedm:, obchodzoną będzie do- 
roczna uroczystość Śtej BARBARY P. i M., z wystawie- 
niem N. SAKRAMENTU, Kazaniami i Processjami. 
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Jutro, Śtej Barbary P. M. 


Wczoraj w Kościele XX. Augustjanów, Amatorowie 
i Artyści, wykonali jak;zwykle dzieła muzyczne; a w Ko- 
ściele 00. Bonifratrów, pod przewodnictwem jednego 
z pierwszych Amatorów, wykonali podczas Wotywy, 
Mszę in D. minor, Józ: Hajdena; zaś W czasie Summy, 
Mszę in G., K. M. Webera i Ofertorjum K. Millera. 
Celebrowali XX. Franciszkanie, a Kazanie miał X, Jan 
Bogdan.— W Kościele XX. Franeiszkanów, Amatoro- 
wie muzyczni, w czasie Sammy, wykonali Mszę Nr 3ci, 
J. K. Chwaliboga;. Ofertorjum ANIOŁ PaŃski, Michała 
Krogulskiego. ! 

Wczoraj jako w pierwszą Niedzielę Adwentu, liczni 
pobożni, znajdowali się wcześnie z rana na Nąbożeń- 
stwie zwanem /żoraży. 

N. Król Bawarski MAXYMILJAN II, mianować raczył 
JO. Feldmarszałka, Xięcia WARSZAWSKIEGO, Hrabiego 
Pashkiewicza Erywańskiego, Główno-dowodzącego ar- 
mją czynną, Kawalerem wielkiego Krzyża Orderu woj: 
skowego, Macymtłjana-Józefa. 

Kommissja Rzą: S. Wew: i Duch: powziąwszy Wia- 
domość, że niedopuszczenie zarazy bydlęcej ksżęgo- 
suszem zwanej, w Powiatach: Stopnickim i Miechow» 
skim, tudzież utłamienie jej w miejscach w których się 
okazała, przypisać należy, w pierwszym Pcie, Lekarzo: 
wi Ptu P. Żagórskiemu, i Burmistrzowi m. Oleśnicy 
Brzozowskiemu; w drugim zaś Pcie, Wójtowi gminy 
Kośmińskiemu; wezwała Gubernatora Cy:Gub: Radom- 
skiej, o oświadczenie im wimieniu Kommissji, podzię- 
kowania. 4 ) 

Wsie: Potok i Życin (w Pcie Stopniekim Okr; Szy- 
dłowskim) położone, od gminy Szydłów odłączone zo- 
stały, i obecnie stanowią oddzielną gminę, pod nazwą 
Potok, w tymże samym Pcie i Okręgu. 

Główna Kassa Oszczędności. — W tygodniu upły- 
nionym do d. 20 Listop: (2 Grud:) r.b. włącznie, wydano 
książeczek nowych 31, na które, tudzież na dawniejsze, 
w 204 wnioskach, złożono rs. 2769 k. 15 (zł. 18,461), 
Na żądanie 15 Uczestnikom wypłacono (prócz procen- 
tu za r.b., rs. 1 kop. 75), rs. 155 kop, 35 (zł, 5,035 
gr. 20),i umorzono książeczek oszczędności 1, Przeto 
Uczestników 4,627, posiada kapitał rs. 122,659 k. 22/2 
(zł. 817,728 gr. 5.) ` 

Na mocy rozkazu Wyższej Władzy, Biuro Warszaws: Ober: Po- 
Jicmajstra, wezwało następujące osoby, za granicą przebywające : 
Magdalenę z Monikowskich Galle, żonę Alexan: Galle, Urzęd: przy 
Dyr: Ubezp:, w r.z. zagranicę zbiegłego; Piotra Zielińskiego, Ka+ 
sjera miejskiego, z Rajgroda, we wsi Katarzynowie w Prusach prze- 
bywającego; Antoniego Zdziennickiego, syna właściciela dóbr Mala- 
nowa i Zdzienie w pow: Kalis: położonych, do Prus w r.z, zbiegłe- 
go; Michała Giżyckiego, właściciela domu N°890 w Warszawie, któ- 
ry wydaliwszy się w r. 1846 r. za paszportem do Rzymu, tamże do- 
tąd bez ponowienia paszportu zostaje; Teodora Kozyrskiego, syna 
b. Radnego, Kasjera m. Lublina, do Austrji zbiegłego; Felixa Kozyr- 
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skiego, brata poprzedniego, obecnie wAlgierji przebywającego, i An- 
drzeja Antoniewskiego, czeladnika stolarskiego z Lublina, obecnie 
z Państwa Austrjackiego do Algierji wysłanego: ażeby pierwsi Ściu 
najdalej w ciągułóciu miesięcy, a dwaj ostatni w ciągu roku jednego; 
licząc od daty ostatniego ogłoszenia w gazetach, do kraju powrócili; 
z ostrzeżeniem, iż jeżeli w tym przeciągu czasu tego nie dopełnią, 
podpadną rygorowi art. 340 kodexu kar głównych i poprawczych. 

Warszawski Ober-Poliemajster.— W ponowieniu 
dawniejszych rozporządzeń, uprzedza Właścicieli do- 
mów, że śniegu z dziedzińców na ulicę wyrzucać nie 
wolno, i że takowy powinni kazać wywozić w miejsca 
na ten ceł przeznaczone; trotuary zaś każdodziennie 
stróżom zmiatać nakażą, nie poruszając Śniegu jaż u- 
deptanego i posypując takowy piaskiem, trocinami lub 
popiołem, a to dla tego, iżby przez odkrycie kamieni 
nie spowodować ślizgawicy. 

Karolina z Bielskich, 1go ślubu Ruszkowska. 2g0 
Kurkiewicz, po krótkiej chorobie, przeżywszy lat 49, 
onegdaj przeniosłasię do wieczności. Pogrążone w smu- 
tka Dzieci, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Znajo- 
mych, na exportację zwłok Jej, jutro o godz: Żciej po 
południu,z K aplicy Kościoła XX. Reformatów, na smę- 
tarz Powązkowski; oraz na żałobne Nabożeństwo, poju 
trze. o godz: 1Otej z rana, w tymże Kościele, odbyć się 
mające. 

Bernard Jaśkowicz, Obywatel tutejszy, przeżywszy 
lat 80, opatrzony ŚŚ.SAKRAMENTAMI, onegdaj prze- 
niósł się do wieczności. Pozostała Familja, zaprasza 
Przyjaciół i Znajomych zmarłego, na żałobne Nabożeń- 
stwo, jutro o godzinie 10tej z rana, w Kościele Sgo 
Krzyża; oraz na exportację zwłok Jego po Nabożeń- 
stwie, na smętarz Powązkowski. 

‘Jutro, jako w drugą rocznicę zgonu ś.p. Wiktorji 
z Majewskich Vogt, o godzinie tej z rana, odbędzie się 
w Kościele XX. Franciszkanów, żałobne Nabożeństwo; 
na ktore pozostały Mąż z Synem, Familję i Przyjaciół 
zaprasza. 

W dniu 30 z. m., zakończyła życie, mając lat 405, ś.p. 
Anna z Malczewskich Grabińska, wdowa po ś. p. Sta- 
nisławie, Kapitanie jeszcze za czasów Kościuszki. 

JW. z Xiążąt Gedrojców Łucja Hautenstrauch, wdo- 
wa po Jenerale-Adjut:, powróciła z Gub: Grodzieńs:. 

Gazety Zakaukazkie donoszą, że Pułk: Shiel, Poseł 
Nadzwyczajny i Minister pełnomocny angielski, przy 
Szachu Persktm, przybył w d. "22 Paźdz:, z Londynu 
do Tyflis, i ztąd na Erywan, udał się do Teheranu. 
(Pułk: Shiel, przejeżdżał przed 2ma miesiącami przez 
Warszawę). 

- Starozakonny Jakób Hercberg i Gierszon Sieradz- 
kt, po uzyskaniu konsensów i zapisaniu się do Zgro- 
madzenia Kupieckiego, prowadzić będą pod własną fir- 
mą handle kupieckie, pierwszy w m. Kaliszu, towarami 
jedwabnemi i norymbergskiemi; drugi w m. Brzeziny, 
trunkami zagranicznemi. 

wieżo z Paryża i Londynu sprowadzone, nowe sy- 
stema arcy-sztucznych zębów, to jest: Osanore de Pa- 
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ris, Zęby roślinne, emaljowe, z massy, oraz plomby 
najnowsze, i obfurafory podniebieniowe, nosowe i t. p., 
co do piękności, wygody i trwałości, przewyższające 
wszelkie dotychczasowe, oraz po cenach nader przystę- 
pnych, znajdują się u P. J. Marji Neumann, uprzy wile- 
jowanego Dentysty, przy ulicy Krako:-Przedm: N°426; 
Cierpiący na zęby: dzieci, dorośli i starzy, zarówno 
zawsze znajdą w metodzie P. Neumann pewne i skute- 
czne uzdrowienie, a to bez rwania zębów i wszelkich 
bolących operacji. Oprócz tego, Łyżeczk? zębawe, tyle > 
poszukiwane jako doskonalej czyszczące i konserwują> 
ce zęby, niż szczotki, proszki it. p., są na różne ceny 
tamże do nabycia. 

Jednocześnie prawie, kiedyśmy spuszczali nasz sta- 
tek parowy na Wzs/e, o tym samym czasie ukończono 
w Nowym Jorku takiż sam statek, cały żelazny, a prze- 
znaczony do żeglugi na jeziorze Titicaca. Budową te- 
go statku zajmowali się PP. Aguirre i Galway: Wia- 
domo, iż jezioro wspomnione, położone jest na samym 
szczycie jednego z najwznioślejszych wierzchołków gór 
Andyjskich w Peru, w blizkości ¿æ Pazy, około góry 
Sorato w Ameryce. Transport tego statku na miejsce 
przeznaczenia, odbędzie się na Lime, zkąd za przyby- 
ciem nad brzeg jeziora, wzniesionego © jakie pięć tysię- 
cy stóp nad poziom morza, użyci będą oddzielni robo= 
tnicy, dla wciągnięcia go na wodę. Jezioro/fo ma 146 
mil długości. Wiadomo, że w górach Karpackich jest 
także na znacznej wzniosłości jezioro znane powsze- 
chnie pod nazwą Morskiego oka, którego najdokładniej- 
szy opis znajduje się w opisie Karpat, przez Profesora 
Ludwika Zejsckner. 

Handel Karola Mass, przy ulicy Senatorskiej Nr 461, 
otrzymał świeżo z zagranicy Kalosze gumoelastyczne, 
w wyborowym gatunku, z podeszwami skórzanemi; o- 
raz paski gumoelastyczne do sukien dla Dam, również 
w obecnej porze nader użyteczne; nadto: Wyroby weł- 
niane, jako to: Burnusy, Kacawdjki, Kamaszki, Buei- 
ki, Mufkt, Szaliki, Rękawiczki kastorowe, Czepeczki, 
Chusteczki, Kaftantki, itak zwane Camisoles. Co za 
śliczny dobór i do wygody i na ko/endę! 

„Córka Rejenta” przez Alexandra Dumas (tłomacze- 
nie), jest już w druku, i wyjdzie w trzech tomach nakła- 
dem drukarni pod firmą Juljana Kaczanowsktego. Pre- 
numerata wynosi zł. 6 gr. 20, która uiszczoną być mo- 
że w dwóch ratach, to jest: przy odbiorze 1go tomu zł. 
3 gr. 10, i przy wyjściu 2go tomu zł.3 gr. 10; przy 
odbiorze 3go tomu, żadna dopłata żądaną nie będzie. 
Po wyjściu 2g0 tomu prenumerata zamkniętą zostanie, 
a cena znacznie podwyższoną będzie. Prenumerować 
można w drukarni pod firmą Juljana Kaczanowskiego 
przy ulicy Senatorskiej Nr 463.— W tejże drukarni na- 
być można i innych dzieł rozmaitych, jako też Książek 
meldunkowych, przyjeżdżających i wyjeżdżających, dla 
właścicieli domów, po zł. 1 gr. 20; niemniej: Ksiąg 
czyli Regestrów kupieckich po polsku i niemiecku. 
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Jak sobie życzyliśmy, tak się też i stało, a nawet nie- 
co i z zadosyć uczynieniem, bo nietylko że sanna d0- 
trzymała do wczoraj, ale jeszcze Niedziela dosypała jej 
zaraz od rana. Toteż do zapamiętania używano owej 
sanny z dosypką, czyli jak to mówią z czubem. Szcze- 
gólmiej zaś,po południu, śliczny to był widok, kiedy 
wyciągnięta w dwóch linjach sz/żchtada od Zygmunta 
az do Alei, i dalej, tworzyła w minjaturze karnawał 


Wenecki, przeciągający się aż do wieczora. A wszędzie , 


jak zawsze pełno było wszystkiego. W salonie P. Ohma, 
niebrakło: na Wzejskżej kawie, jak to mówią: jak nabił; 
w Ogrodzie wiejskim. natłok; a i po-zamiastem, jak 
w Kaskadzie, i t. d., wszędy sanki i sanki, Po skoń- 
czenia teatrów, przepełnionych publicznością, na nowo 
się puszczono dla obejrzenia illuminacji, która na tle 
białem tej śnieżnej szaty, pięknie odbijała swe światło. 

W dniach 6, 7 i 8 b. m. zbierane będą głosy w domu 
Resursy Kupiechiej, na nowych Członków Komitetu 
na r. 1350; zaś w dnin 9m t. m., po ogłoszeniu rezulta- 
tu wyborów, dany będzie Obiad Składkowy. 

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości, tłumnie zebrana Pu- 
bliczność, wesoło bawiła się na wznowionej Kom: Kre- 
aini, a po ukończeniu przywołano: Pana Zółkowskiego 
4-kroć, oraz P. S/o/pego 2-kroć; po Kroto: Młynarz i 
Kominiarz, Panna Morys, oraz PP. Kychter i Cho- 
miński, 

Z powodu śniegów i trudności drogi, poczty zagra- 
niczne nie nadeszły w Sobotę do Warszawy. 

Ameryka. — Znany Apostoł wstrzęmięźliwości Dr. 
Mathew, tknięty został paraliżem; stan zdrowia jego, 
niepokoi przyjaciół. Dr Mathew, liczy lat 60. 

Anglja. — W Ltwerpoolu utworzono stowarzysze- 
nie kupców dla podniesienia handlu z Afryką; stowa- 
rzyszenieto posiada kapitał z śch miljonów złp.— Mi- 
sjonarz Gutzlaff, który 23 lat w Chinach bawił, wraca 
do Angtji— Stroute przybył do Londynu.— Z powo- 
du powrotu Kapitana Æoss, z okolic pod-biegunowych, 
gazety przypominają, że najpierwsza podróż tego ro- 
dzaju odbytą została w r. 1553, przez Willoughby i 
Chancellor, w celu odkrycia drogi północnej do Chin. 
Willoughby dopłynął do Nowej Zemblż, ale zginął od 
mocnego zimna; Chancellor zaś wpłynąwszy na morze 
Białe, zawiązał związki bezpośrednie morzem z pół- 
nocną liossją. | 

 Austrja. — Miasto Wenecja podało do Hrabiego Ra- 
deckiego petycję © przywrócenie wolności portu, o ul- 
żenie losu wyszłych Oficerów marynarki io uregulowa- 
nie pieniędzy papierowych z czasów rewolucji; odpo- 
wiedzi na to jeszcze nie dang,— Wiele sobie obiecują 
z podróży Ministra ach po krajn; z Czech donoszą o 
wrażeniu, jakie Minister ten, w konferencjach z urzę- 
dnikami wyższemi, uczynił na tychże bystrością swych 
spostrzeżeń. — W Arad sąd wojenny wydał 15 wyro- 
ków, z tych 13 na śmierć. Feldzeugm: Haynau zmienił 
te ostatnie, a mianowicie: 12 na więzienie 18-letnie, a 
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1 na więzienie tÓ-letnie. = Ban Je/achieh wrócił do 
Wiednia z swej przejażdżki do Wapagedel; podobne 
nie myśli tak rychło stolicy opuszczać. — Armja au- 
strjacka w r. 1849 ma liczyć na stopie pokoju 401,462 
ludzi, a na stopie wojny 642,000 ludzi; w roku 1184 
wynosiła ona 363,295 na stopie wojny, a 298,063 na 
stopie pokoja. — Przy moście wiszącym w Pesz- 
cie, urządzony został mechanizm, kontrolujący liczbę 
przechodniów; jak tylko ktoś wstąpi na most, zapada 
się kalka, do urządzonej ku temu skrzyni; po dziesięciu 
kalkach takich, zapada się inna odmienna. Ponieważ 
jednak wojskowi nie płacą mostowego, nie wiadomo za- 
tem, jak opłata kontrolowaną będzie, bo kalki nie mo- 
gą przecież cywilu: od wojsk: rozróżniać — Krąży tam 
petycja podpisywana przez Izraelitów równie jak Katoli- 
ków, by żydom nie wolno się było przenosić z Kaźmie- 
rza do miasta; starowierey żydzi widzą w podobnem 
przenoszeniu się obrazę dogmatów. — Akademja Pen- 
sylwańska sztuk pięknych w Fż/adle/fji, ogłosiła nagro- 
dy po 150, 500 i 300 dolarów, za najlepsze obrazy listo- 
ryczne; wysokie cali 50, szerokie 40; a po 300 i 200 
dolarów za krajobrazy takiejże wielkości. Obrazy te bę- 
dą przesłane i odesłane kosztem Akademji. — Od 15 
Listopada rozpoczęto w Peszcie przedstawienia scehicz- 
ne. Pierwszą sztuką, która miała otworzyć reper- 
toar teatralny, była podobno komedja pod tytułem: 
„Xiądz Pleban” napisana przez Panią Bźrch-P/ejjfer. 
Azja. — Z Jawy donoszą iż wólkaniczna góra Me- 
rapłe znajdująca się w okolicy Kadoć, którą oddawna 
uważano za wygasły wulkan, niespodziewanie w mie- 
siąca Wrześniu wybuchła przy okropnym łoskocie, i- 
przez dni trzy wyrzucała ogień, kamienie i popiół. 
Wszyscy w prawdzie mieszkańcy, zaraz z początkiem 
grożącego wybuchu, schronili się przed niebezpieczeń- 
stwem, ale zato plantacje ryżu, żytuniu, indigo i pola 
okryte zbożem, zupełnie zniszezały. Straty są nieoce- 
nione. W chwili trwania wybuchu, czuć się dało trzę- 
sienie ziemi.— W teatrze miasta Batawi, stolicy wyspy 
Jawy, przedstawiają teraz z ogromnym przepychem sce- 
nicznym,wielką operę Halewego, p.t: Królowa Cypru. „ 
Francja. — Mówią ciągle, że Pan Fould wystąpi 
z gabinetu; środki finansowe projektowane przez niego 
nie zyskały nigdzie zatwierdzenia— Dzienniki ubole- 
wają bardzo nad zgorszeniami, jakich przykład dała izba ` 
w czasie rozpraw Ostatnich; równie potępiają gwałto- 
wne postępowanie Pana Piotra Bonaparte, i jego za- 
miłowanie w pojedynkach, który chce teraz zmusić 
P. Persigny do strzelania się z nim. — Z częstych od- 
wiedzin Pana E. Girardin, Redaktora Presse w Elysée, . 
wnioskują niektórzy, że P. Girardin nie tylko z Pre- 
zydentem się pogodził, ale że wstąpi do gabinetu. — Od- 
cienia stronnictwa konserwatystowskiego, coraz sil- 
niej w dziennikach występują przeciw sobie.— Po po- 
wrocie armji francuzkiej z fzymu, armja alpejska 
zmniejszoną zostanie do 30,000 ludzi; w ogóle z po- 


czątkiem r. p. jeżeli nic nie zajdzie, spodziewają się zna- 
eznego zmniejszenia w armji. — Wszyscy zgadzają się, 
żę od Lutego r. b. Paryż nie był tak spokojny, jak te- 
raz„— W tych dniach oćzekują w Paryżu przybycia Po- 
sła od Faustyna Igo Cesarza Haiti. Posłem tym jest 
Xiążę Trou-Bonbon (Tru-bą-bą), mający lat 30, i któ- 
ry w Kolegjum francuzkim Sorrez ukończył świetną 
edukację. 

Niemcy.— Król Bawarski udzielił Feldzeugmejstro- 
wi Baronowi v. Haynau, ozdoby orderu wojskowego 
Macymiljana - Józefa. — W gabinecie bawarskim ma 
zajść zmiana cząstkowa; P. v. Pforten jednak na jego 
czele pozostanie. 

Prussy. = W Berlinie utworzył się już Komitet cen- 
tralny, dla kierowania wyborami do nowego sejmu nie- 
mieckiego; na jego czele stoi wielu znakomitych depu- 
towanych; podobno stronnictwo demokratyczne nie chce 
mieć udziału w wyborach.— Władza policyjna przedsię- 
wzięła środki stosowne dla zapewnienia spokojności 
w czasie procesu P. v. Wa/deck.— Jen: Wrangel w prze- 
jażdźce swej po prowincji Saskiej, jak najlepiej był przyj- 
mowany.— Poseł francuz: P. de Lurde,skutkiem niespo- 
dziewanego odwołania, opuścił Berlin. — Żona Preze- 
sa sądu wojennego wRastadt, P. Schmidt, znikła nagle 
w podróży swej około Ko/ongi. Skutkiem tego, Naczel- 
ny Prokurator z Kolonji, wezwał o udzielenie wiadomo- 
ści © znalezieniu jej ciała; ponieważ są domysły, iż ta 
nieszczęśliwa została tamże zamordowaną. 

Szwajcarja.— Rada związkowa wkrótce ma złożyć 
sejmowi dokumenta, dotyczące spraw zagranicznych; 
wprzód jednak sejm zajmie się projektem reorganizacji 
wojska; Szwajcarja bowiem chce siły swe postawić 
na stopie nakazującej. poszanowanie. — Budżet kraju 
przedstawia przewyżkę przeszłe 200,000 liwrów. — 
Rząd rozkazał znowu wielu wychodzcom opuścić Szwaj- 


carję. 

i Wiochy.— Dzienniki włoskie zajmują się tylko kwe- 
stją powrotu PAPIEŻA, o którym dotąd nic pewnego nie 
wiadomo; rozwiązanie Izb turyńskich, jest przedmio- 
tem bardzo rozlicznych uwag. : 

Rozmaitości. — W zamku: Suaint- 0 pod Paryżem, 
urządzoną została dłą dziedziczki tego miejsca, wspa- 
niała sala łazienna. Ściany tej sali pokryte są atłasem 
białym kanelowanym, przyozdobionym frendzlą i dzwo- 
neczkami, Na ścianach wiszą ogromne zwierciadła we- 
neckie, Misternie wykuta z marmuru karara wanna, 
umieszczoną jest przy oknie weneckiem, w którem ho- 
dowane są liczne krzewy i kwiaty zamorskie. Wygo- 
dna ottomana (sofa), mieści się w głębi alkowy, a wej- 
ście do tejże osłanja złotolitakotara.— Dziwna to rzecz 
miłość, opowiadał niedawno ożeniony; kiedym sięz mo- 
Ją żoną żenił, o małom jej nie zjadł z miłości; a teraz 
poznawszy ją lepiej, bardzo żałuję żem tego nie zrobił! 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 
Brzozowski Kazim: Oby: z Lichanie nr 584; Bewad Jene:-Major 
z Rijowa; Chałański Jene:-Major z Nowogeorg:; Chotecki Alex: Ob: 
z Rembisz nr 2763; DeskurJóz: Oby: z Sancygniowa nr 1245; Dro- 
hojewska Henryeta Ob: z Austrji nr 601; Gedroyć Marja Xżna z Gub: 
Grodzieńskiej; Jakier Kr 


Katarzyna BADOWSKA, Służąca, niech się zgłosi do Zakry- 
stji XX. Bernardynów Warszawskich, dla odebrania pewnej ilo- 
ści pieniędzy, drogą religijną. 

Dnia 2 b. m. rano pomiędzy godziną 9 i 10, idąc ulicą Ele- 
ktoralną, Zatyłkami, Koszarami Mirowskiemi, za Żęlazną Bra- 
mę, z tamtąd Żabią na Senatorską, zgubiono BROSZIĘ zlo- 
tą, granatami i perłami wysadzaną. Uczciwy Znalazca raczy 
oddać do domu Pani Kauszke przy ulicy Elektoralnej Nr 755, 
do Strybel, za nagrodą. S 

%a Nr 20,323 do 5ej klassy 74 Loterji Klassycznej, z Kan- 
toru S. Nelken, zaginęły; ostrzega się, aby tych LOSÓW nikt 
nie nabywał, gdyż wygrana jaka paść może, tylko prawemu wła- 
ścicielowi w Kontroli zapisanemu, wypłaconą będzie. 

Dnia 22 Listopada (4 Grudnia) r. b. o godzinie 3 z południa, za- 
jęte RUCHOMOŚCI, jako to: Lustra w złoconych ramach, Krzesła, 
Fotele, Stoły, Łóżka jesionowe, Obrazy, Fajczarnia, Kąpiel Pry- 
snica z fabryki Mintra it. p., w Warszawie pod Nr 2322 przy ulicy 
Dzikiej, przez publiczną licytację sprzedane będą. 

Antoni Osiński, Rom:. 

Potrzehny jest młody CZŁOWIEK na Sekretarza i Lektora, 
dobrej konduity, znający dobrze i umiejący dobrze pisać po ros- 
syjskui oraz umiejący czytać dobrze po francuzku i mogący o- 
trzymać Paszport w Guber: Grodzieńską. Bliższa wiadomość u 


"Szwajcarą Hotelu Wileńskiego. 


Dyrekcją Mennicy Warszawskiej. — Podaje do wiadomości, 
że dnia 22 Listopada (4 Grudnia) r. b. o godz: 11 z rana, odbędzie 
się W Biurze Dyrekcji Mennicy, licytacja głośna na dostawę do 
Mennicy OŁOWIU funtów 40,000, wagi Rossyjskiej, stosownie 
do warunków, które każdego czasu w Biurze Dyrekcji mogą być 
odczytane. Za pretium fisci do licytacji naznacza się summa rubli 
2200, a kaucja rubli 220 wynosi. — P. o. Dyrektora, M. Kota- 
kowski. Sekretarz, Ginett. 

Cały LOS, wzięty w Kantorze Dawidsohna do klassy 5ej 74 
Loterji Klas:, oznaczony Nr 524, już opłacony, zaginął. Łaska- 
wy Znalazeg, raczy złożyć w tymże Kantorze, albowiem wszel- 
ka wygrana jąkaby na niego przypadła, tylko prawemu właści- 
cielow! wydaną zostanie. 

W dniu 28 z. m. zginął WWŹŻEŁ duży, biały, 
uszy całe kaszłanowate, na grzbiecie łata kaszta- 
nowata, z resztą po całym centki kasztanowate jak- 

., by nakrapiany. Łaskawy Znalazca raczy go od- 
prowadzić pod Nr 2429 przy ulicy Nowolipie, na.dole od fron- 
tu, za €O otrzyma przyzwoitą nagrodę. 


Dziś rano zimna stepni 4, Wczoraj w południe ciepła 0. 

Dziś rauo wysokość wody na Wiśle stóp 3 cali 2. 

TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, Chłopiec okrętowy. Krewni. 

TEATR WIELKI. Jutro, Macbeth. 

Dziś i codziennie w Ogrodzie Wiejskim, grać będzie od godz: 3ej . 
po południu, P, Zegarkowski z Kompanją. 


w Drnkarui Rurjera: Warsz: — Wolno drukować, | Warszawą d, 21 Listopada (3 Grud:) 1849,— Starszy Cenzor L. T. Tripplin. 
r z monan a A m w m 


